
*i walkif tak iż powracania front z uczuciem, iż 
nie jest cherlakiem, niw przydatnym do walki, ale 
może odraau zająć miejsce"obok swych towarzyaay, 
jaxo pełnowar’teściowym Aoiniers.-
Niemniej jednak pomiędzy naszyw zespołem, & Roajsai.;*! 
mi wyr; śaic się dawały wyczuć silne różnice, Beato-' 
nowiłiśry & miejsca zorganizować wzajemną wymianę 
doświadczeń. ? tym celu zaproponowaliśmy Rocj moa, 
że będziemy in udzielać wszelkich Infcrnucyj, -oo do 
ostat.postępów naszej medec/ny, nio wyłączając wy
nalazków, trzymanych w tajemnicy, m.in* zapropono
waliśmy im u, słanie naszego najlepszego fachowca 
z dziedziny otesowania najnowszego środka przeciw- 
sakażnego, trZ7?.”Peniciłlinyn. Byliśmy przekonani, 
że nasza propozycja zostanie skwapliwie przyjęta.
Eu naszemu zdumieniu spotkaliśmy się z odmową - 
zaproponowaliśmy bowiem, by w drodze wzajemności 
■Rosjami© wysłali do naszych krajów swoich iae&ow- „ 
ców. Było odrasu rzeczr witoczną, ze wyjazdowi roi 
Łei?rzy do naszyoykrajow stało n a  przeszkodzie cżś* 
znacznie ważniejszego, niż same tylko trudności 
podróżowania w warunkach wojennych. Jeden z rc 3. 
komisarzy oświadczył w rozmowie ze mną, że r cza
sie rewolucji w 1917 r. medycyn*, w Rosji pozo3t - 
<*wiuła duto do tyczenia i że zdaje aobie z tego 
sprńfeę, że i dzisiaj panują znaczne braki. Mój roz
mówca obawiał się, że lekarze roe., przebywając 
z .granicą mogliby z porównań ze stanem nuazych 
urządzeń zdrowotnych wyciągnąć zbyt nieloraystaa 
wnioski co dc własnych urządzeń. Być może, że tego 
rodzaju postawa była niccałkiea pozbawiona słusz
ności.- '
Dalsze t/powe nieporozumieniu, to spruta icorrscjów. 
Niejednokrotnie spotykałem się wśród Rosjan z wiel
kim zdumieniem z powodu strat^ jakie nasze dostawy 
do Rosji ponosiły w uh.roku. 2Iie mogli tego po
jąć skoro sami przesyłali wewnątrz Rosji dostawy 
przez o - remne odległości, niczego, nie tracąc. Na ty 
przykładzie jeszcze raz można było zaobserwować róż
nice miedzy kontynentalną uijsyałowością Rosjan, u 
morską mentalnością Anglików.-
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